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R O Z K A Z 1) Z 1 E  N IN Y

D o  W  O  Y S K A 1* O  L S K I  1 fi O.

vr Krygierze Glówney Unia 18 Lotego.'(a Marca) 
w Warszawie.  i 8aG roku.

Z A N A Y w  YŹ S Z Y M 110  ZK A Z E  M.

Stosownie do tle.cyzyi N s l Y l  sl Ś  N I  E Y  SZ E -
C O  C E S A ftZ A  JM  C l  i K l iO L A .  

Postępuie im wyższy slopień.
iv W o js k u .

Assessor Kouimissaryatu ub ió rczego , 
Antoni D arewsk i , na Jenerała Bfygady,  
a przeznaczeniem iako Radca S ta nu ,  na 
d y r e k to r a  Jeneralnego w Kommissyi  R/.ą- 
dow«y Woyny.

N a c z e 1 11 y W ¿ t l  i 
(podpisano;  K O N S T A N T Y

W .  X  li.
Zgodno z oryginałem 

p. t. ob. Pods/.efa Sztabu Głównego: 
Pułkownik Siemiątkowski.

K om m issya Rządowa Sprawiedliwości.
Ogłasza ,  iż Xiąże Namiestnik Króleski 

postanowieniem w dniu 21 Lutego r. b. wy. 
dane m , zapis,  testamentom niegdy Jana 
Ci<*s7,ewgkiego, dziedzica wsi Chomnntowa,  
na dniu 7 Li»topad<i 1823 r. urzędownie 
zdzia łanym,  w summie złp. 1,400 na wie
czny łundusz Kościoła w Mieszewku S t r z a ł - ,  

kowskim w woiewodztwle Płockiem,  uczy
niony, stosownie do art.  910 kodexu cy
wilnego, a zachowaniem praw osób trzecich, 
potwierdzić raczył.

w Warszawie dnia 3 Marca 1826.
Minister PrSuy dmący:

Ig. Sobolewski.
Za Sekretarza Jeneralnego J. H offm ann.

I>ornrnissya pfoięw ództw a Maiowieckie.no
Na mocy upoważnienia Kommissyi Rzą- 

dowey W yznań Rełigiynych i Oświecenia 
P ublicznego , podaie do powszechne')- wia
domości ,  iż w dniu 21 Marca r. b. na 
gruncie wsi Klembowa,  przed Kom m as a 
rzem w obwód Stanisławowski delegowa
n y m ,  odbywać się będzie plus l i cytneya, 
sprzedaży UMteryałów z starego kościoła 
w'e wsi rzeczone'y rozebrać się maiącego; 
któregoto kościoła materiały,  urzę<M»wnie, 
na summę zł. 305, oszacowane zostały: od 
tey więc summy plus licytacya rozpoczęta 
będzie. Wzywa chęć mających nabycia 
niateryalów z pomienionćgo kościoła , aby 
w terminie oznaczonym , z!i poprzedniom 
zaopatrzeniem się w vadium złp. 75, z g ło 

sić się chcieli .— Warunki  do plus licyta
c j i  znayduią się w biurze Kommissarza 
obwodu Stanisławowskiego w mieście Miń
sk u ,  które na zadanie chęć maiącego licy
towania każdego dnia okazane bydź mogą. 

w Warszawie 22 Lutego 1826.
Radca Sianu,  Prezes:  Łle.mhieliński.

Sekretarz Jeneralny:  Filipecki.

h o m m issya  W  oitwództwa Mazowieckiego, 

Podaie do publiczney wiadomości , że
0 ant repryzę wyrobki i dostawy drzewa 
rękodzielnego,  budowłowego,  i opałowe
go z leśnictwa Połyckieg o,  w bliskości 
rzek spławnych Wisły  i Pil icy położone
go , do niagazynu rnądowego warsza
wskiego na rok 1827 , potrzebnego , i w 
tymże roku spławić się maiącego,  przed 
Kommissajveui do fobwodu Warszawskiego 
de legow anym,  w mieście Górze ,  w biurze 
Burmistrza tamecznego,  dnia 17 Kwietnia 
r. b. od godziny 9 /.rana do 4 po p o łu 
dniu , odbywać się będzie l icytacya in 
minus ; oraz, że warunki  do takowe'jr an- 
trepry/.y s łużące ,  tak  w biurze sekcyi 
ekonomiczne)1 wydzia łu  skarbowego w 
KoiMiniss)i W oiewódzkiey , iako też w biu
rze Kommissarza obwodu Warszawskiego,
1 w urzędzie leśnym P o ły c k im ,  we wsi 
Dębmiy Woli urzędowanie eprawuiącym, 
każdego czacu przej rzane  bydź mogą:  za
czerń maiący chęć podjęcia się takowey 
.mtrepryzy,  v\ vadium, złp. 600 wynoszą
ce, opat rzony,  w dniu i mieyscu wyżey 
wspomutone'in, stawić s i ę  zechce.

w Warszawie dnia 27 Lutego 1 i»26 r. 
fPodpisy iak wyżey.)

liorn/nissya l'V oiewddztwa Mazowieckiego.
Podaie  do publiczney wiadomości ,  że 

1'olWark Zbrachlin,  w obwodzie Kuiawskim, 
w ekonomii Raciążek, między miastami 
Włocławkiem i Nieszawą, po ło żo n y ,  wy
dzierżawiony będzie wieczyście drogą pu 
bliczne)' lioytucyi na risico dotychczaso
wego dzier/.awcy wieczystego.

Wspomniony folwark obeymuie prze-, 
strzeni 617 morgów i 62 prętów kwadra
towych miary magdeburskie')-, czyli włok 
2 i ,  morgów 16 i prętów kwadr. 172 teyże 
miary. Przestrzeń ta składa się: 

u) 'L gruntu ornego morgów 413, prętów 
164— I>) z ogrodów warzywnych morgów 
6, pręt. 73 —  c) z ł ąk  polnych morgów 9, 
pręt. 44— dj z pnstewników morgów 167, 
pręt. 69; — r a z e m : z gruntu użytecznego 
morgów 626, prętów 70 — i') z gruhtu  nie

użytecznego morgów 20, pręt. 172---- Ogó
łem morgów 647, pręt. 62.

Kanon z folwarku Zbrachlin, podług no 
wego anszlagu, wynosi, netto 1,026 zip. 26 
gr. toiest po potrąceniu 16 $ procentu na 
różne wydatki , i utrzymanie budowli , 
01,'fiz po potrąceniu podatków i ciężarów 
pabl icznych,  iakoto: podymnego,  kon- 

ty n g e n s u , łuraiowego , ofiary i dzieaięfci- 
n y ,  których opłata przywiązana iest do 
obowiązków wieczystego dzierzawcy*. T e r 
min licytacyi przeznacza się na dzień 30 
Marca i', b. tu w .Warszawie, w domu rzą
dowym przy ulicy Przeiazd pod liczbą 645, 
w mieyscu posiedzeń Kommis9yi Woie- 
wódzkióy, a mianowicie w biurze aekcył 
ekonomiczney wydzia łu skarbowego..  L i 
cytacya odbywać się będzie nie na wyż* 
szość K a n o n u ,  lecz tylko na wkupne ,  i 
zacznie się od summy 4,107 złp. 11 gr. sta
nów iąctfy kanon czteroletni.

Maiącycli chęć zalicytowuć tenże folwark 
wzywa Kommissya W7oiewódzka , aby się 
w terminie wyżey oznaczonym stawili;  
niemnicy,  aby się przygotowali do złoże
nia na vad ium,  przed przystąpieniem do 
licytacyi, summy 2,054 złp. w gotowe'y kra- 
iowe'y monecie : albowiem bez 'złożenia 
vadium nikt  do licytacyi przypuszczony 
bydź nie może. Nay więcey oiiaruiącemu 
dzierżawa wieczysta będzie p r z y z n a n ą , 
nie u t rzymuiącym się zaś przy l icytacyi ,  
vadia natychmiast  zwrócone zostaną. O 
warunkach wieczystych dV,ier»avv mogą się 
pre tendenci  zawiadomić .z,dziennika wo* 
iewódzkiego pod liczbą 1J64 lub w biut'ze 
sekcyi ekonomiczney każdego dnia, wy
jąwszy dnie świąt uroczystych i Niedziel.

w Warszawie dnia 20 Lutego 1826 r.
( Podpisy iak wyżey.)

W \  1« S Z A W A.

— Przydany do kancel łaryi  J. C. M.  W. 
Xięcia K O N ST A N T E G O  Radca Nadwor
ny Gessler, wysłużywszy w stopniu swoim 
liczbę lat prawem przepisaną , mianowany 
/.ostał Radcą kollegskim.
— Przez naywyższy dyplomat  pod d. 21 

Stycznia ,  Jene ra ł  M ajo r ,  Jenera ł  dyżur
ny w Głównym Sztabie J. C. M. Cesarze- 
wic?» i Wielkiego Xięcia K O N S T A N T E 
G O ,  Hriwców , mianow any kawalerem or
deru ś. A n n y  1 kiassy.

— Czci godne zgromadzenie X X .  Piiarów, 
towarzystwo król. Przyiaciół  N a u k ,  uni 
wersytet  warsz. u trac i ły szanownego człon
k a ,  X.  Antoniego Dąbrowskiego, Profes- 
sora matematyki , Kawalera orderu ś. Sta-



—
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nis lawa,  który d. 5 . *b. m. o godzinie w pól’ 
do 10 przed południem , przeniósł  się do 
wieczności. Olo iest obszerniejsza wia
domość o tym uczonym mężu.

S. p. X.  Antoni Dąbrowski S. P. do
ktor filozofii , professor matematyki uni
wersytetu i szkoły woiewódzkie'y warsza- 
wikiey,  urodził  się na Wołyniu r  1769, 
a został członkiem zgromadzenia Piiarskie- 
go r. 1786 w Drohiczynie.  Rozpoczął  
zawód nauczycielski w Piotrkowie. Uczył 
następnie w obudwu kolie giach warsza
wskich matematyki , l ogiki ,  fizyki ,  histo- 
ryi naturalney.  Od r. 1810 był  professo- 
rem matematyki w liceum warszawskiem. 
Czynnym b y ł  członkiem towarzjstw , kr.

stnieyszycb. Znayduiący się w Warszawie 
mogą powziąć bliższą informacją  od W. 
K o b y l a ń s k i e g o  Adwokata przy Sądzie ap- 
pellucyy ny m , mieszkającego pod nresn 51 
w rynk u  Starego Miasta.

PRZYJECHALI  (dnia 6, 7 i 8 Marca.)

Kicki l .udwik b. Pułkownik  z Siedlec — Ch<> 
inentowski Jynacy oliy. z Iladomia .— Marc in
kowski Kaietau .Inspektor z Pulluskn —  Gra 
biński Bonifacy oby.  z Łomży —  Truskoboki  
Grzegorz oby.  z 1‘ultuska —  Kwiatkowski  Ja- 
kób oby.  z Luldina —  Łotocki Kanonik ■/. Ob or  
—  Ostrowski  Władysław Hrabia z Hcłenowa — 
Świniarski  Szczepan Poseł i  Wierzbny.  —

K  Y JECHALI  (dnia G, 7 i 8 Marca.)

Bykowski Antoni  oby.  do Stawisk — Turno  
Pułkownik do Kowna —  Pluto Woycieili  oby dowar. Przyiacrnł  Nauk , rolniczeno i ele . .

1 . I Kobylanki  —* KisiJnicki Teodor  oby.  do I,ublimentarnego. Od utworzenia uuiwersyte- „
„  ...................... ........ na —  Czarnecki Jul ian oby.  do Rawy — Mrze

Iecki Kwi ryn  Sędzi* kryminalny do I.nblina —
Uxkul  Albertyna Grafini do Petersburga -—
Góiski  Romuald oby.  do I.eszna. —

tu warsz. przez N. Cesarza i Króla ALE- 
X  AIS DR A , obją ł  katedrę matematyki wyż
szej w wydziale filozoficznym , nie prze
sunąć bydź dlatego prefessorem szkoły 
wolewodzkiey przez zgromadzenie swoie 
uirzy my wanty.  Przed kilką laty o t rzymał  
ozdobę orderu i. Stanisława czwnrtey klas- 
sy. Do pamiętników Franciszka Dmocho
wskiego dostarczał wielu ar tykułów,  a mia
nowicie z chemii o napoiach i pokarmach. 
W r. 1813 wydał  ieometryą podług La-  
kroa  na szkoły departamentowe, a w kilka 
lat późnie'y algiebrę. Obadwa te dzieła 
od Komuiissyi Ośw. zatwierdzone,  u t rzy
mują się dotąd iako elementarne.  Pozo
stały po nieboszczyku liczne rękpisma; z 
nich nayważniejsze t e ,  podług których 
wykłada ł  kurs matematyki w uniwersy
tecie. Dzieła te, iako owoc długie'y pracy 
i doświadczenia, zapewne drukiem ogłoszo
ne będą. Oprócz zasług naukowych,  zna
ny b y ł  Dąbrowski z wielu cnot towarzy
skich, a nadewszjstko z uczynków dobro
czynnych dla ludzkości cierpiące'y. W po
siedzeniach , zaymował  ohszernem! wiado
mościami , gustem i wesołym dowcipem,  
którym ożywiał  wszelkie rozmowy swoie. 
Imie X. Antoniego Dąbrowskiego zawsze 
umieszczone będzie między imionami tych 
Po lakó w,  k tórzy zasłużyli się oyczyznie 
w zawodzie naukowym, i inko ludzie cno
tliwi.

— W  ciągnieniu drugie'y klassy 29ey lo- 
teryi klassyczne'y Królestwa Polskiego, zna
czniejsze wygrane padły  na następujące 
numera.  Numer  16,593 wygrał  9,000 zip.
— Numer  11,818 wygrał  4,000 z ł p . — N u 
mer 9,005 wygrał  2,000 złp. — N er  21,306 
wygrał  1,500 złp. —■ Nra  2,678 i 6,478 wy
gra ły  po 1,000 złp.

, Ciągnienie trzecie')' klassy odbędzie się 
i dnia 4 Kwietnia.

— Uwiadomienie. — Obywatel  właściciel 
dóbr ziemskich, nu t rakcie pocztowym po
łożonych , o pół  mili od miasta obwodo
wego Krusnegostawu , o 6 mil od miasta 
wóie wódzkiego L ub l ina ,  i o 1 mile od 
miasta Zamościa,  maiąc w tychże dobrach 
i przy tymże trakcie wodę s i lną,  porządną 
groblą opat rzoną,  życzy sobie umieścić 
na nie'y papiernią lub inną iaką fabry 
kę wodną, położeniu temu odpow iadaiącą. 
Wzywa przeto wszelkich PP. anlreprene- 
rów i fabrykantów, maiąrych zamiar przed
sięwzięcia w te'y okolicy podobnego za 
k ładu , ażeby go o swoich chęciach i miey 
scu teraźniejszego ich pobytu uwiadomić 
raczyli pod adressem pocztamfu k r as no  
S ta w sk ie go ,  zaręczaiąc im wszelką łatwość 
tak co do układów z właścicielem iako- 
też i co do warunków dla nich naykorzy-

S tubtug" 0 ( 20) Liii.
— Ukazem z dnia 31 Stycznia, N. Cesarz 

Jtnć raczył  powierzyć riyrckcyą prywatnej-
swoie'y kaiicellaryi Sekretarzowi Stanu M u-
\rawićwowi.
— Dnia 4 b. m. Hrabia Błotne, Poseł  

nadzwyczajny i Minister pe łnomocny N. 
Króla Jmci duńskiego,  miał  zaszczyt o- 
trzymać u Cesarza Jegomości posłuchanie 
i złożyć Jego Cesarskiey Mości nowe swe 
listy wierzytelne. Hrabia potem miał  po
słuchanie u Nayiaśnieyszych Cesarzowyeh. 
Pan  Abrahamsohn  , Pułkownik woysk duń
skich,  również miał  zaszczyt bydź 
przedstawionym Cesarzowi Jegomości 1 
Nayiaśnieyszey Cesarzowey ALEXAN- 
DBZE.

—  Jenera ł  M iior lin ia  i n in , należący do 
armii,  został mianowany Policmajs trem w 
Petersburgu.

W. Xiąże dziedziczny meklenburgsko- 
szweryński wyiechał z tuteyszey stolicy.

— Jenerał  Porucznik Tri /J,  zostaiący w 
służbie Króla Jmci niderlandzkiego , Baron 
22gloffstein, Jenerał  Maior i rzeczywisty 
tayny Radca W. Xięcia sasko - weymar
skiego , i Xiąże W ittgenstein  - Berleburg , 
nadzwyczajny Poseł  Wielkiego Xięcia lit- 
sko - darmsztadzkiego , przybyli  do tutey- 
sze'y stolicy.

• Jenera ł  Adjutant W ifie.Trubeckoy  po
wróci ł  z Berlina.

■ W roku zeszłym wprowadzono przez 
port  Hygi towarów za 16 milionów 134,128 
rubl i ,  a to po więks/.ey części, cukru ,  wi
na , soli ,  sukna i t. d. W tymże przeciągu 
czasu wprowadzono przez komorę w Radzi
wił łowie towarów za 6 milionów 700,758 
rubl i ,  a wyprowadzono ich za 8 milionów 
201,910 rubli.

— Dnia 7 b. m. Hrabia Tm dolf, nadzwy
czajny  Poseł  i pełnomocny'Minister Króla 
Jtncioboie'y Sycylii^Xiąże Tfohenlohe-Fiirch- 
berg , taki» Poseł  Króla Jmci Wirtemberg- 
skiego, i Pan Codejfroy, \ lmis ter  Rezydent 
miast anzeatyckicb , złożyli N. Cesarzowi 
Jmci nowelisty wierzytelne ; poezem Xiąże 
LI ¡t1ge.nste.in • Berleburg z łożył  N. Cesarzo 
wi listy W. Xięcia heskiego z oświadcze
niem żalu po zgonie N. Cesarza ALEXAN- 
DHA i z powinszowaniem N. Cesarzowi 
Jmci wstąpienia na tron. Panowie Pos ło
wie mieli także posłuchanie u NN.  Cesa- 
rzowych. Jenera ł  M inkw iłz miał  potem 
posłuchanie pożegnania u N. Cesarza Jmci 
i NN.  Cesarzowyeh, a Pułkownik A bra-

liamsohn  b j ł  przedstawiony N. Cesarzo- 
w t y  M a t e  e.
—  Rozkazem dziennym z d. 4. b. 111. N. 

Ces arz Jniu mianował  Arcyxiążęcia austry- 
ackiego, Ferdynanda d'Este, Szef-m Jziuni
skiego pułku huzarów , który odląd nazy
wać się będzie pułkiem huzarów Arcyxią- 
żęcia Ferdynanda.
— Reskryptem z d. 28 Stycznia,  N. Ce

sarz Jmć raczył  zaszczycić znakami dj.i- 
mentowemi orderu ś. A lex a n d ra  Newskie
go Jenerała Adjntmta  Barona <le Toll 1, 
Szefa Głównego S/.lal>u pierwszej armi i ,  
w nagrodę iego usług i gorliwości w usku
tecznieniu rozkazów Jego Cesarskiej My. ' 
podczas opłakanego dn i a  14 Grudnia , gdy 
wtedy zna j iiov\ ał  się w Petersburgu p rf j  
N. Cesarzu Jmci.

;— jKiierul Major Efremów  1, dowodna 
Kozaków gwiirdyi,  ot rzymał  brylantowe 
znaki orderu ś. ¿Jhny ls/.ey klassy.

— W piśmie z d. 29 Stycznia Jeneral-Ad- 
jutant Hrabia Orłów  - Denisów donosi Ba
ronowi D ybicz, Szefowi Głównego Sztabu 
Jego CeSurskie'y Mości , następniąee szcze
góły  dalszego prowadzenia zwłok zmarłe
go Cesarza. — ,,Tęgosć mrozu wstrzymała 
żałobny konwóy w Mceńsku , skąd u;iZa- 
iutrz, o godzinie 10 zrana, po odprawionym 
nabożeństwie i z przepisanym obrzędem, 
udał  się w drogę przez w ieś Bolszoie Sku- 
rutowo. O 12 wiorst od miasta b y łp r z y -  
ięty na granicy ^ubernii t u l s k i e y  przez 
Prze wielebnego Biskupa Damaze.go ,■ klór j  
Wyszedł uroczyście na spotkanie iego, G u 
bernatora cywilnego Tukaszewskiego, s:zlu 
cTitę, poprzedzoną swymi Mars/.alkaini, i 
lud ze wszystkich okolic. Gdy przewiele-

¡bny Gabrieli Biskup orelski, odoiów ił mo
dlitwę za u m a r ł y c h / s k ł o n i ł e m  się do ży
c z e n i a  l i cznych ,  mieszkańcówJłey gnbeńni ,  
postępuiącycb za kofiwoiem, aby oddali 
ostatnią powinność zwłokom m.oiiarcby. 
Po tkliwym obrzędzie ucałowaniu t ru'nnj 
w czasie którego, duchowieństwo śpiewało 
hymn Święty b o ie , ruszył  orszak i o go 
dżinie 4 po południu przyby ł  szczęśliwie 
do stacj i. — Dnia 26 o 2 wiorsty przed 
wsią Serhieiewskoie, kowoy został  przyię. 
ty przez kupców i mieszkańców miasta Kra- 
pivyna , leżącego o 2 0 j» io rs tod gościńca,- 
ci wspólnie z mieszkańcami wsi Serhieie
wskoie i pobliskich wiosek ciągnęli kara
wan aż do kościoła. — Nazaiulrz bj ła sta
cji! w Karamyhowie .— Dnia 28 o godzi
nie 7 z ran a  udał  się konwóy do 'iu iy .  
Niezmierny t łum ludu wyszedł na spotka-) 
nie ¡iego o 9 wiorst od miasta: tam robo
tnicy z rękod sielni broni na kolanach czeka
li zbliżenia się ¡wgo , i usilnie prosili o po
zwolenie ciągnienia karawanu;  powinność 
tę wypełnili  z zapałem i pobożne'111 * usza
nowaniem przez 8 wiors t,  a o wiorstę ód' 
miasta zastąpili ich kupce i mieszczanie , 
którzy także na kolanach czekali konn o-  
iu. Przy rogatkach , Biskup z licznęm du 
chowieństwem , Gubernator i urzędnicy cy- 
wi ln i , szlachta i liczni mieszkańcy wszel
kiego Stanu przyłączj l i  się do orszaku 1 
towarzyszyli hz do kościoła katedralnego^ 
gdzie katafalk i baldachim przewyższały1 
w wspaniałości wszystko , cośmy dawnie'y 
widzieli , i dowodziły , iak święta pamięć 
A lexandra  iest drogą dla serc wszystkich. 
Winienem nannenić o głębokie'm uszano
waniu ,  okazane'm przez mieszkańców tego 
miasta podczas weyścia kónwoiu. Mimo 
niezliczonego innóztwa ludu , który' napeł- 
pe łnia ł  ulice i ok n a ,  i który rtkrywał da
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reszcie, ze instrukcya tey sprawy pirtw¡e- 
rzona została Radcy wyższego sądu spra
wiedliwości w Bruxelli ,  delegowanemu w 
tym celu.

— Trudności  wzniecone przez władzę 
duchowną w Bruxelli^ która nie chciała 
pozwolić na odprawienie nabożeństwa za 
duszę malarza D aw ida, załatwione zosta
ły  postanowieniem Arcybiskupa mechliń- 
ski fgo;  powody iego są następuiące. Zwa- 
żj wszy że P .Dawid  nie odrzucał  pomocy du
c h ow ne j ;  ze ieieli zaniedbał  iey żądać to 

a hmUjmiu -j.7 dla tego, że w ostatnicli dniach życia nie
— Ważną przysługę uczyniło literaturze fł,,no choremu iak dalece stan iego

wydanie w Monach,um mappy połndnio- irst niebespieczny ; Że, prócz tego, wiado-

cliy, miiry* wszędzie naywiększa cichość 
była zachowaną. Dziś o godzinie 11 z ra
na, po zwyczaynych obrzędach , ma się u- 
dać konwóy w dalszą drogę.
— Zwłoki  .zmarłego Cesarza przyprowadzo
no iuż <lo Moskwy, i wkrótce ogłoszony hę. 
d/.ie opis obrzędów z tego powodu,  oraz 
hołdu uszanowania , miłości i żalu , iaki 
mieszkańcy tey starożytne'y stolicy złożyli 
zwłokom monarchy, którego zgon opłaku
jemy.

wey Ameryki ,  przez dwóch bawarskich 
wędrowników Dra S jiix  i Dra M n rtn is , 
w dwóch nay większego formatu arkuszach, 
z których niedawno w j szła część półno
cna. Obeymuie południową Amerykę od 
cieśniny Darien do 21* południowej1 sze
rokości i zawiera mnoztwo poprawek w 
ieogra.ficznj ch wiadomościach o tey wa- 
zne'y części świata. Opisano pracowicie 
Kolumbią z szczególnym względem na dzie
ło 1’aua l lumhold  ; Peru  podług dokła
dnych podań hydrograficznego biura w 
Wadrycic; a Brazylią podług l icznych, 
pow lększey < zęści archiw iy ii j > h, dokumen
tów, pr/.y wiezionych przez samychże wędro-

* wników. Ta północna mappn, zawierająca 
(przeszło 8,000 wyrazów, odznacza się także
pięknością rycia przez bawarskiego ryto 
wnika ¿ « t e ,  i pod tym w/.ględcm może 
się minsric w rzędzie dziel ■ nay znakomit
szych, które wyszły w Niemczec I. (G. B.)

— Oto iest treść odezwy Xięcia Meinin
gen do swoich poddanych, w przedmiocie 
fabrycznych wyrobów xię'/.twa.

, ,lłędąe niofcno 'przekonany1, że wszyst
kich przy i a e i o  1 «iyczyzny, równie iak mnie
i nnego, nader obchodzi wszystko ęo może

, iey byt dobry zapewnić,  a zatem, że nie
powinny im bydź obojętne i środki do

■ wspier,niia przemysłu w obecnych chwilach
5 Lak nie pomyślnych dla handlu ; wzywam 
•{ ninieys/.e'm wszystkich moich wiernych u-
• rzędnikow i poddanych, aby ze inną utwo

rzyli towarzystwo, którego członkowie zo
bowiążą się na lat 6 , raclilliąc od dnia dzi-

|, aieyszego „używać w krain, na swoię i swo
ich rodzin potrzeby, tylko sukna w'na 
sze ni xięztwie wyrabianego,  i oprócz tego, 
ile tylko można wyrobów fabryk kraio- 
wych.“  Wszyscy którzy się przyłączą do 
moi ego użytecznego proiektu i zechcą do
browolnie należyć do pomienionego towa
rzystwa,  niechay podadzą swoie nazwiska 
i pomieszkania do redakcyi dziennika rzą
dowego,  która ogłosi potem listę wszyst
kich członków łączących się w tym celu 
pat riotycznym.— w Meiningen dnia 3 L u 
tego 1826 r. — Barnard Erich Freund.“

— Król Jmć pruswl raczył  wynieść na 
godność ewangielickich Biskupów, Jene- 
ralnych Superintendentów konsystorskich 
Radców, Engełke w Szczecinie i W esler-  
rnaiera w Magdeburgu.

mo iest wszystkim,  że zmar ły w innych 
okolicznościach dopełnia ł  aktów katoli
cyzmu, iużto zhayduiąc się często na n a 
bożeństwie,  iuż to radząc swym przyja
ciołom ciężką chorobą dotkniętym aby 
wezwali kapłana  ; — Arcybiskup rozkazał'  
odbyć exekwie z całą wspaniałością reli
g i j n ą . “

z Hiit.itlli 15 I.n tego .

— Czytamy następuiący ar tykuł  w'dzien
niku le Belge. Z.ipewniaią nas ,  że pewien' 
iducliowny został aresztowany w Malignes 
i niezwłocznie przeprowadzony będzie do 
Bruxelli  ; twierdzą że uwięzienie to nastą
piło w skutku poszukiwań,  zapowiedzia
nych listem 4tego t. m. pisanym przez 
dyrektora jeueralnego obrzędu katolickiego 
do Arcybiskupa mechlińskiego : mówią na-

S I.IlHlIyłiU Utt Ijlllego.
— Lord Kanclerz odzyskał  zdrowie, i iuż 

d. 15 Lutego s łuchał  sprawy vv appellacji.
— Zaburzenia w Norwich wymagały u- 

życia siły zbroyney , którą oddano pod 
rozrządzenie władz cywilnych. Z oboiey 
strony poniesiono ciężkie rany.  Wojska  
odbywaią w nocy lic/.ne patrole.
— Prawie nie do uwierzenia iak svielka 

pannie w tey stolicy śmiertelność, pomię
dzy dziećmi nowo narodzońemi w niższych 
klassach. Wyrachowano iż większa p o ł o 
wa tychże dzieci nie dożyje i roku.
— W Nowym Yorku sprawiła pomiędzy 
gminem wielką obawę wieść,  iakoby z j a 
wiło się dwóch aniołów i zapowiedziało 
zagładę Nowego Yorku.  Gazety głoszą , 
iz młodzi i starzy byli  w naywiększey o- 
b a w i ę  dopóki zapowiedziany i groźny dzień 
nie u p ł y n ą ł ,  a wielu zatwardziałych nie
wiernych,  zostało raptem nabożnymi i bie
gło t łumami dq kościołów.
—  Nowa rzplita Boli wara zawiera prze

szło milion ludności; publiczne zaś do 
chody wynosiły w przecięciu od 1820 dó 
182'4 roku incluaive 2,023,008 piastrów na 
r o k ,  do czego przyłoży ły  się prowineye 
La Paz 774,834 p. 4 r., Potosi 665,181 p , , 
Cochabamba 218,189 p., Oruro 203,924 p., 
Chiquisaca 217,182 p. i Santa Cruz 40,741 
p. 2 r.

— Listy z Mehiku z dnia 16,  i z Alva- 
rado z dnia 22 Grudnia zawieraią nader 
nie pomyślne wiadomości o skutku prac 
przedsięwziętych przez angielskie górni 
cze towarzystwa w kopalniach , i po
wszechnie zgadzaią się na to, iż z większą 
byłoby korzyścią tego towarzystwa od
kryć nowe Stolnie , aniżeli obrabiać da
wn e,  powiększey części wodą za lane ,  któ- 
rey  wypompowanie sprawia wiele kosztów 
i czasu utraty.  Liczba niemieckich emi
grantów (do  Mehiku)  iest tak w'ielka, iż 
tam dano niedawno niepiiecką sztukę Schil
lera ( Rozhóynicy ) , i zaprowadzono nie
miecką drukarnię wychodzi także w Al- 
warado niemiecka gazeta. — Zakupienie 
gruntów w Mehiku przez Pana Baring spra
wiło wielkie wrażenie,  i dało powód kon- 
gressowi do proiektu, podług którego,  cu
dzoziemcy mogą licytować tyle gruntów 
ile tylko zechcą;  lecz projekt  ten został 
odrzucony:  dawne zaś rozporządzenie,  w 
moc którego cudzoziemcy nie mogą po~ 
siadać więce'y gruntów nad przestrzeń i»-

deriaslu riiil kwadratowyth j iltrzyfnało się 
w całe'y swoiey mocy.

— Donoszą pod dniem 26 Sierpnia z 
Coquimho , stolicy północn«y części Ćhili, 
iż odkryto,  w odległości 8 do 10 mil od 
miasta, tak ohiitą kopalnię śrehra , iakiey 
dotąd w świecie n iewidziane;  gdyż ta ko
palnia wydała w przeciągu dwóch tygodni 
tak wiele kruszcu iż możnaby z niego wy
bić 1,000,000 dollarów. ( J eże l i  sic ta wia
domość potwierdzi powinniby się z tego 
cieszyć posiadacze chiliyskich bon).

(  Do. Ju st. )
— Pewien podróżny przybyły z Bomha.y 

do Londynu,  z wschodnich In d y y ,  dono
si podwóynie ważną wiadomość w terać* 
nieyszem rzeczy położeniu w kraiaeli z tey 
i z tamtey strony Gangesu , loiest że 
groźny korpus Pindarisów  wkroczył do 
prowincyi łiecz  ( Cutch ). Ze to wkrocze
nie wprawiło rząd w niemały k ł o p o t , 
iuż okazuie się i z tego,  iż wyda! rozkaz 
wszystkim woyskoui będącym w prezyden
c j i  i iey okolicach, wyruszyć natyclimist 
do Ke cz ,  i wynaią ł  wszystkie stoiące na 
kotwicach w porcie kupieckie okręty za 
wysoką cenę, bo za 48 rupiy nu miesiąc 
od beczki , aby ie obrócić na statki prze
wozowe. Bombayskie gazety piszą o tey 
nowey woynie bardzo ostrożnie , * ink to 
•zwykle indyjskie gazety cvrjnią w podo
bnych zdarzeniach ; iednakowoż widać ze 
wszystkiego, iż tamtejsze  władze są w 
wielkiej'  uiespokoj^ności i usilnie się s t a .  
raią iak nayprędze'y wypędzić tego nowe
go nieprzyjaciela.

Wspomnione bombayskiegazety,  których 
następnie po sobłe idące numera doclio* 
d z ą c ^  do 18 Września,  odebrano w Lon- 
d jn ie  , zawieraią o tem następuiące sy.c/.e* 
goły.  „  Z Bombay dnia 12 Września 1825 
roku.— P od ług  ot rzymanych wiadomości z 
K e c z ,  które ztamtąd w czterech dniach 
wodą tu do szły ,  wieś Bhitnanhir, odległa 
na 7 mil od ¿4ndsehar, została napadnię* 
tą i zrabowaną przez zgraię maroderów. 
Daley donoszą iż Gur/dshi, Bad*za A t r-  
r y , uc iekł  do Seind ,  gdzie zebrał  blisko
1,000 ludz i , w chęci przedsięwzięcia z nie
mi łotroskich napadów n:i kr>iy / iws.  
Londyńska gazeta iha Glohe powiada. O* 
debraliśmy prywatne wiadomości później-- 
sze o 6 dni od wzmiankowanych bombay-'  
skich gazet ,  które okazuią wielką obawę 
z powodu tych nieprzyjacielskich kroków 
w północno - zachodnich Indyuch;  albo
wiem nie ma w pogotowiu dostat«czne’y 
siły woyskowey,  dla odparcia nieprjyia-  
ciela , g d j ż  wszystkie woysko użyte zosta
ło  do prowadzenia woyny z Birmanami.  
Prowincya Kecz nie należy do bezpośred
nich posiadłości , lecz iedynie do kraiów 
zostających pod opieką wschodnio - indyy- 
skićy kompanii.  Jest ona zachodnim punk
tem krain, na który się nasz wpływ roz- 
c iąga; tak dalece, iż kompompania niusi 
teraz prowadzić woynę na obudwócli prze
ciwległych stronach swoich posiadłości.

•— Odebrano dzienniki z Nowego Yorku 
do 25 Stycznia.  Zdaie się. że zagrożona 
iest prowincya Rio-Grande przez powstań
ców w Banda orientał: nic pewnego nie 
wiadomo o naturze tycb poruszeń; lecz 16 
Listopada Cesarz odbył  rewią korpusu 
woysk preznaczonego do tey prowincyi i 
następuiącą do nich uczynił  proklamacją .

„  Towarzysze ,  jakież pole chwały us t  
przed wami! któryż z żołnierzy nie pragnie 
pospieszyć na nie/  iakiż Brazylianfn ,
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nawet z nayodlegleyszych pro w i tic yy,  ni« ' 
żąda zapewnienia by tu  ( tey monarchii  i 
iedności tego kolosalnego cesarstwa? czyż 
podobna aby Wszechmocny ¿cierpiał  t ry 
umf buntowników nad państwem iego 
krzyża świętego: nie, on nie iest nie sprawie* 
wiedli wy m.

,, Jclicie więć,  silni pomocą Matki Bo- 
żey, nie lękaycie się niczego , nie wniiay- 
cie się ani prze» chwilę , uzbrójc ie  się 
przeciw nieprzyjaciołom cesarstw«. Czyliż 
nie i-esteśmy ci sami Brazyl ianie, k tó
rzy walczyli z Por tugalczykami , wygnali 
ich woyskn z swoiey ziemi chociaż ich li- 
catba była  znacznieyszą. Jesteśmy ci sami; 
większą jeszcze mamy odwagę i zapał  ani
żeli wówczas. Przyrzeczmy więc,  że nie 
przestaniemy hydź Brazylianami,  chyba u- 
ległszy w walce, i że dziewiętnaście gwiazd 
cesarskich zawsze zjednoczone będą.

„P rowinc ja  IVio - Grande de S,-m Pedro 
potrzebuie pomocy ; okażmy ie'y mieszkań
com, ze w panniący.m maią czuynego i 
przewiduiącego oyca , który przedsiębie
rze środki dla zabezpieczenia ich otl nip. 
szczęść. Czyż iest większy zaszczyt dla 
żołnierza,  nad zasłużenie się oyczyznie o- 
fiarą własnego życia ! Załuię że muszę 
was odłączyć od waszych rodzin i moiey, 
która tak iest do was przywiązana; lecz 
potrzeba pomścić się obrażonego honoru , 
a cały świat usiłowania wasze pochwali. “

Cesarz.
—  Naynowsze gazety k K io -J anei ro  do

noszą o zwycięztwie odniesione'm przez w o y - 
ska brazylskie nad patriotami w Bandzie 
wschodniey. Według  rapportu w tym wzglę
dnie podanego , Pułkownik Bento Gonza- 
tes , na czele 800 łudzi, Uderzył na F r u 
ctuoso llibeira we 2,01)0 ludzi obozem sto
jącego , i zupełnie go pobił .  Ribeira u- 
tracil  600 w niewolą za bran yc h,  217 za
bitych , u 2,700 flint dostało się w ręce 
zwycięzców. Strata Brazylian ma tylko 
97 lu| / .i  wynosić. Przed bitwą Gonzales 
rzekł  do swego woyska : „nieprzyiaciel  ma
2,000 lud zi , nty zaś tylko ośmset liczy
my , potraficież go pokonać ?“ Na co ci 
odpy wiedzieli: „Każdy z nas pokona trzech 
l l ibe ir istów, czegóż się mamy więc lękać?“-
— Poczerń ruszyli naprzód i dokazali tego 
co wyrzekli.
— Kurie r  zawiera w liście prywatnym 

z R io - Jan e i ro  szczegóły tyczące się osoby 
Cesarza brązylskiego i iego sposobu życia, 
z których następujące umieścimy.} „Cesarz 
dnia 12 Października r. z. skończył  25 
rok życia swego. Jest wzrostu miernego 
konstytncyi ciała wyborne'y i niesłycha 
nie mocny. Sposób życia iego nadzwy 
czay iest prosty i sk ro m n y ,  a przyte'm 
nie zmordowane'y czynności: żaden wydzia 
rządu nie może bydź spokoynym ani w 
dzień ani w nocy ; o wszystkie'm sam się 
wywiaduie. Sposób załatwiania interessów 
za przeszłego rządu,  wcale się nie podoba 
Cesarzowi,  dlatego zmieni ł wszystko 
Ckoro wyprawa iakowa postanowiona 
wtedy ani ie , ani spi spokoynie,  pók 
taż pod żagle nie ruszy. Udaie się na 
pokład wszystkich okrętów pr¿ewozowych, 
rozmawia z oflicerami i żołnierzami  o icli 
zatrudnieniach,  a w d/.ień odbicia statków, 
iuż przed wschodem słońca,  na swoim sta« 
tku parnym znayduie się wpośród okrętów
i towarzyszy im, przy odb ic iu , z portu aż 
na obszerne morze. W naukach iest bar
dzo bieg ły :  iest wybornym łacinnikiem i 
znawcą starożytności; z Języków żyjących,  
prócz oyczystego, Jednym tylko francuzkim

mówić może. Nawet  i sztuki nie są mu ob
ce: iest biegłym w muzyce, a nawet dobrym 
kompozytorem;  niektóre sztuki grywane 
w kaplicy cesarskiej’ lub w ogrodzie pa
ł a co w y m ,  sam Cesarz kom po now ał ,  wte- 
dy gdy więcej' mia ł  wolnego czasu. Wiel 
kim iest także mi łośnikiem ćwiczeń w o j 
skowych konno lub wozem. Jak naypra- 
wnie’y kieruie cz terokońmi, i, wyiąwszy 
dni galowe,  ZAjkle zresztą sam się poho- 
zi. Co Piątek iest publiczne posłuchanie ; 
lecz prócz tego, prawie co wieczór gdy 
wróci z przechadzki,  wolny iest dla każ- 
dego przystęp do Cesarza. Przy publi- 
czuem posłuchaniu,  w czasie, którego kra- 
iowcy i cudzoziemcy, wyżsi i niżsi, aż do 
ostatniego żebraka,  przypuszczani bywaią, 
Ministrowie stoią zwykle po lewey stro
nie t ro n u ;  i gdy suplikant iakoyyj zanosi 
skargę przeciw któremu z n ich ,  wtedy 
Cesarz daie znak Ministrowi, a b y ,  w obe
cności skarżącego się, wyiaśnił  stan spra
wy i na wszelkie odpowiedział  zarzuty. 
Przy takowych tygodniowych posłucha

niach i Cesarzowa iest c z y n n ą , choć w 
nney części pa ł acu;  głównem iey wtedy 
atrudnieniem iest szafowanie iałmużny i 

opieka nad wdowami i sierotami. Cesarz 
iest czułym małżonkiem i dobrym oy- 
cem. Wiadomo że najs tarszy syn ce- 
arski u m a r ł ;  gdy w Grudniu r. z. zno

wu urodzi ł  się X iążę ,  i nowonarodzone 
dziecię Cesarzowi przyniesiono;  zdją ł  on 
natychmiast  trzewiki i pończochy, wciął  

ziecię na r ę c e , i udał  się z niem do 
kapl icy , aby go, na oł tarzu ś. Jana, Bo
gu poświęcić. “

r. Vnry\n Lu tego*

— Król  Jmć w towarzystwie Delfina , Xię- 
ne'y Dellinowey i Xięźne'y Berry,  odwie

dzi ł  wczoray , '  iako w uroczystośc iubile- 
uszową,  kaplicę przy ulicy Andegaweń
skiej ,  kaplicę w Tui l ler ies , kościoł  N. 
P a n n y  i St. Germain  l*Auxerroi».

—  Marszałek Xiąże Raguzy mianowany 
został  nadzwyczajnym Posłem przy N. 
Cesarzu Wszech Bossyi w czasie Jego ko- 
ronucyi,  wMoskwie nastąpić maiącey.

Zapewniaią,  że Kommissya Izby P a 
rów oświadczyła się iednozgodnie za przy- 
ięciem zasady prawa o pierworodztwie i 
substy tucyach.

Król  Jmć rozkazał  aby port re t  Xięcia 
Ta lm on t  umieszczono w St. Cloud, między 
port re tami  innych naczelników Wandei.  
Wiadomo iak potomek iedney z nayszla- 
chetnieyszych familiy 1’rancuzkich chlubnie 
walczył w obronie swego Króla i Boga. 
Onto wyrzekł  do sędziów rewolucyyuycli ,  
gdy go na śmierć skazali:  Dupełniaycie  
waszego rzem io s ła , la dopełniłem  swego 
obowiązku,

— Patentem z dnia 28 Stycznia r. b. 
Król  Jmć utworzył  maiorat  baronostwa 
dla P. Junkowitz Je Jeszen itz, deputowa
nego departamentu M eurty.
— Nn rozkaz Prefekta policj i  Zamknięto 

znane towarzystwo pod imieniem „ C y r k u ł  
ulicy Grammont“  a na rozkaz sądowy za
brano,  u wydawcy i po wszystkieh księgar
niach, dzieło Pana Dulaure pod tytułem:  
H m tu im  uhrćgee des cultes.

—  Dziennik urzędowy rządu greckiego, 
wydawany w Napoli  di Romania,  zdawszy 
sprawę z prac senatu, umieścił  następuiący 
paragraf, iako wyiątek z wniosku zrobio
nego w senacie.

„  Aby interessa oyczyzny ,  w t e ra źn ie j 
s ze^  krytycznem ie'y położen iu ,  ułatwiać

z większą szybkością ,  Kommissyn Rządu 
zastąpi dwa ciała konstytucyjne.  Wszy.  
stkie ministerstwa, prócz ministerstwa woy- 
ny przeciw nieprzyiaciołom oyczyzny,  bę
dą zniesione; a gdy niibespiuczcństwo u- 
stanie, władze kons tytucyjne  powrócą do 
zwyczaynych obowiązków. “

Proiekt ten odroczono do drugiego po
siedzenia , aby się z rozwagą nad nim za
stanowić.
— W  czasie smutne'y walki pod Quibe- 

r o n ,  pewny oiieer roialistow s k i , choć 
ranny,  znalazł’przecież sposobność ratowa
nia się ucieczką z tego placu rzezi , nn 
którym mordowano iego spó('towarzyszów. 
B y ł  bezbronny. Nagle przy zakręcie p ło 
tu wpada na oddział  republikanów. ,,To 
emigrant!  zawołano,  pal do niego po za 
płotem! “ Odbieraiący rozkaz takowy ,  
b y ł  żołnierzem z 12 połhrygady. Officer 
roialistowski odzywa się do niego: „moie 
życie w twoiuh iest r ę k u ,  postąp iak ci sic 
podoha.“ — „Nied«ł<m ci g o ,  odpowiada 
żołnierz,  nie odbiorę go więc. Przechodź 
za płot,  a ia wystrzelę na wiatr.“ Tym spo
sobem ocalona została ofiara , a wybawi
ciel nie przestając na wskazaniu sposobu 
ucieczki , podzielił  się jeszcze pieniędzmi 
i chlebem.

Dowiaduiemy się, że człowiek ten szla
chetny żyie teraz w gminie departamentu 
Mozy. Bównie skromny jak bezinteresso- 
w n y , ciągle zamilczał  swóy szlachetny 
postępek , i nie chciał  nawet wyiawić naz
wiska officerowi roialistowskieuiu, któremu 
życie ocalił.

— Czwarty tom history i angielskie'y do
ktora John I tin g a rd , t łómaczoney przez 
kawalera l l o u j o u x , wyszedł  z druku. 
Obeymuie epokę od panowania Edwarda 
III włąozuie , czyli od roku 1327 , aż do 
końca panowania Henryka IV , zmar iego 
w r. 1413.

Wypadki tey  epoki nader  są ciekawe 
i przygotowywuią czytelnika do epoki 
następne'y,  nayciekawszey i nay dramaty,  
cznieysze'y z całych dzieiów W. Brytanii,

—  Młody naczelnik Jrokezów, o którego 
przybyciu do Bordeaux donieśliśmy, nazy
wa się Józel Teorakaroji u4nowciren ( to  
iest n aczelnik Wielkiego Żółwia J. Kray ie- 
go rozciąga się od 41 do 45° szerokości 
północne'y a od 75 do 85 długości.  _-4/ioue- 
sas7ie nad rzeką Uataraconi iest zwyczay- 
nem miejscem iego r e z y d en c j i ;  by ło  to 
niegdyś pole najpom yślnie jszych missyy 
Francuzów z Kanady.

Dotknięty smutnym stanem swoitgo lu 
du, tak pod względem religii iak pod 
względem cywilizacyi;  młody xiąże w to
warzystwie missyonarza , swoiego przewo
dnika i t łómacza ,  p rzybył  do Francy i 
prosić o światło, które winna religii chrze- 
sciańskiey. Ze s to l icy ,  Teorakaron ma się 
udadź do Rzymu dla czerpania, w samem 
źródle ,  czystego światła chrystanizmu i 
proszenia oyca wszystkich wiernych, o po
moc religiyną dla znaczne'y części swo
iey rodziny.

Krzyż śrebrriy iośnieie na iego dyade- 
mie, ozdobionym piórami, których białość 
odbiia od iego pięknych czarnych w ło 
sów. Blacha śrebrna broni  iego piersi ,  
a iego odzież składa się ze skór zwierząt 
bardzo kosztownych. Nosi także niekiedy 
suknią,  daną iednemu z iego przodków 
prócz Króla francuzkiego i zachowaną re
l igijnie w iego rodzinie. Mówi zawsze 
pod allegorią.

DODAT EK


